
Czytania: Jl 4, 12-21; Ps 97 (96), 1-2. 5-6. 11-12; Aklamacja Łk 11, 28; Łk 11, 27-28 

Księga Joela jest tajemniczą księgą, ponieważ nie jest jednoznaczne, kiedy dokładnie on 

prorokował. Dzisiaj czytamy ostatni jej fragment. Joel kończy księgę zapowiedzią dnia sądu. 

Można powiedzieć, że zapowiada to, że Pan Bóg sam wstawi się za królestwem Judy i za 

Jerozolimą, która była wybranym przez Boga miejscem swego zamieszkania taki symboli miała 

świątynia Jerozolimska. Pan Bóg osądzi narody i odda sprawiedliwość Judzie i Jerozolimie. 

Wywyższy Jerozolimę a wszystkich jej wrogów spotka zasłużona kara, za krew przelaną na 

ziemi Królestwa Judy. Bóg będzie ucieczką, obrońcą i źródłem mocy dla tych, którzy mu służą.  

Jerozolima będzie znów miastem świętym pełnym dobrobytu. I Pan Bóg zapewni długotrwałe 

istnienie królestwa Judy, podczas gdy wrogowie upadną albo zupełnie znikną. Są to słowa 

otuchy dla mieszkańców miast judzkich, którym cały czas zagrażał Egipt i Edom od strony 

południowej. Po stronie północnej było jeszcze wtedy Królestwo Izraela. Te dwa królestwa po 

rozpadzie Izraela po śmierci króla Salomona ze sobą bardziej lub mniej zgodnie 

współpracowały. 

Dla wielu tekst ten jest to zapowiedź sądu ostatecznego. Kiedy to Bóg będzie sądził wszystkich 

ludzi po ostatecznym zmartwychwstaniu i ten sąd miałby się odbyć w dolinie Jozafata, która 

jak się przyjmuje, jest częścią doliny Cedronu tuż obok wzgórza świątynnego w Jerozolimie 

i Góry Oliwnej. Dlatego obecnie jest tam rozległy cmentarz żydowski. Bo według tej 

interpretacji tam Bóg zasiądzie i będzie podejmował decyzje, dlatego nazwana jest też „Doliną 

Wyroku”.  

Jedno jest pewne dla tych, którzy byli Bogu wierni będzie On wybawcą i mocą, i będzie im 

błogosławił i zapewni im wieczne trwanie, a tych którzy walczyli z Bogiem czeka spustoszenie 

i zamiana w pustynię.  

Ostatnie zdanie jest trudne do przetłumaczenia, bo tekst hebrajski, tak jak łaciński czy 

tłumaczenie Wujka mówi: „I oczyszczę krew ich, której wcześniej nie oczyściłem”. To tekst 

grecki Septuaginty mówi: „pomszczę”, „nie pozostawię bez kary”. Dzień Pański to będzie dzień 

oczyszczenia i zniszczenia wszelkiego rodzaju zła.  

Przywołanie imienia Jozafata może wskazywać, że proroctwo to ma znaczenie symboliczne. 

Imię Jozafat oznacza „Bóg osądził”, „Bóg jest sędzią”, i ta myśl, że Bóg jest ostatecznym sędzią 

jest tutaj najważniejsza.  

Prośmy Pana Boga o łaskę bycia zawsze przygotowanym na spotkanie z Nim. 
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